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— Następujący uczniowie szkół okręgu nauko- | 
wego. Warszawskiego; jako odznaczający się szcze- 
gólnemi zdolnościami do nauk matematycznych i 
technicznych, 'w skutku przedstawień zwierzchni- 
ków szkół i dołaczonych dowodów, na mocy. NAJ- 
WYŻEJ zatwierdzonej: w dniu 749 września 1857 r. 
Ustawy o stypendjach rządowych, otrzymali: tako- 
we stypendja na r. s. 18%0/,, po rs. 150, 
| /W (szkołach sztuk pięknych w Warszawie: Szan- 
kiewicz Adam, syn dzierżawcy; Jentys Franciszek 
syn dzierżawcy, rodzice mają dzieci 6ro; Szachowe 
ski Stanisław, sierota bez ojca i matki; Kossakow- 
ski Józef, syn urzędnika, dzieci 3-je;— w gimna- 
zjum realnem w Warszawie: De Fryze Feliks, syn 
b. urzędnika emeryta; Baraniecki Bolesław syn u- 
rzędnika, dzieci 5=ro; Baudouin Jan, syn jeome- 
try prywatnego, dzieci 4-ro; Robin Stanisław, syn 
nauczyciela prywatnego dzieci 10-ro; Kujawski 
Rafał, syn lekarza dzieci 6-ro; Przedrzymirski Be= 
nedykt, syn podoficera inwalidów;—ze szkoły wyż- 
szej realnej w Kaliszu: Kasslow Alfred, syn mie- 

- szczaninaż— w Instytucie gospodarstwa wiejskiego 
i leśnictwa w Marymoncie: Tański Mieczysław, 
syn urzędnika, rodzice mają dzieci 5-ro; ;Roza- 
| nowski Ignacy, syn dzierżawcy, dzieci 4-ro; Ru- 
 dzki Wiktor, syn właściciela . wsi Gorzków. Na 
mocy tejże: ustawy następujący uczniowie ze wzglę- 
du na odznaczające się sprawowanie i postęp w na- 
ukach, oraz ubóstwo, w skutek przedstawień zwierz= 
chników szkół i dołączonych dowodów, otrzymali 
stypendja Rządowe na r. 185%, po rs. 100. I. 
W gimnazjach fiilologicznych, a) w Warszawie: 
Gepner Stanisław, syn urzędnika, rodzice mają 
dzieci 7-ro; Kretschmar August, sierota po pasto- 
rze, dzieci 2-je; Vaqueret Aleksander, syn nau- 
czyciela prywatnego, dzieci 7-ro; Sztembarth Ja- 
kób, sierota po wojskowym; Nowak Wincenty, sie- 
i] rota bez ojca i matki, syn po obywatelu; Hoffman 
Henryk sierota po urzędniku, dzieci 4-ro; Gruell 
Mieczysław, sierota bez ojca i matki, syn po ofi- 
cerze; Rożański Edmund,. sierota po urzędniku; 
Lange Ludomir, sierota. po urzędniku, dzieci 5ro; 
Wojewódzki Juljan, syn obywatela, dzieci 10-ro; 
Pyzowski Bogusław, syn obywatela miejskiego, dzie- 
Gi 6-ro; Żuchalski Józef, syn urzędnika, ‘dzieci 
1-ro; Urbanowicz Heliodor, syn burmistrza, dzieci 
je; Gadomski Józef, syn wyrobnika, dzieci 8ro; 
Domański Józef, sierota po obywatelu cząstkowym, 
dzieci 3-je; Grzędziński Kdmund, syn urzędnika, 
dzieci 7-ro; Jerzmanowski Brazm, syn podupadłe- 
go obywatela, dzieci 4-ro; b) w Piotrkowie: Su- 
limierski Filip, sierota po obywatelu, ` pozostało 
dzieci 3-je; Lipka Tomasz, sierota bez ojca i ma- 
tki, syn po obywatelu, 'dzieci 5-10; Basiński Kle- 
mens, sierota po dzierżawcy, dzieci 3-je; Wnukie= 
Wicz Edward, syn wrzędnika,: dzieci /6-r0; zapi- 
żyński Jan, syn wójta gminy, dzieci 6-ro; Kamiń* 
ski Ludomir, sierota po urzędniku, dzieci 2je; Na- 
lepa Gustaw, syh urzędnika, dzieci: 4-ro; Kwiat- 
kowski Władysław, sierota po urżędńiku dzieci 2je; 


Kochanowski Władysław, syn spadłego -ż. etutuu- | 


Piątek. 
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Do Kfairomiktk krajowej i 


| | Obwieszczenia przyjmuje Redakcja Kroniki za. opłatą 
jako premjum dla: prenumeratorów, | 


od wiersza drobnym drukiem za jednorazowe umieszczenie 
| kop. sr. 3, za lastępne po kop. sr. 21/4. . 

: „Każdy prenumerator Kroniki ma prawo zamieścić 

w miej bez opłaty, doniesień własnych za 50 kop. kwarta 


Biuro Redakcji i Kantor główny w pałacu Stanislawa hr 
Potockiego przy ulicy Krakowskie-Przedmieście Nr. 415 


kwartał dwa tomy treści historycznej, powied vej, lite- 
rackiej i ekonomicznej, składające się każdy z 250 stron- 


nie, za cenę druku i. papiera po kop. 25 za tom. 


rzędnika; Mioduszewski Józef, sierota po gospo- | potrzeb naszego kraju, 
darzu rołnym, dzieci 6 -ro; Smalczyński Władysław, ; 
sierota po nauczycielu elem. dzieci 5ro; Polaczek 
Adam, Syn. Burmistrza, dzieci 5ro; Tomaszewski 
Antoni, syn urzędnika, dzieci Ż-je; Gałczyński 
Bronisław, syn burmistrza, dzieci 5-ro; Hertel Ma- 
ksymiljan, sierota po lekarza wolno-praktykującym: 
- (Dalszy ciąg nastąpi.) 


postawić je na równi, z po- 
dobuemi najwięcej u nas wziętemi pismami zagra- 
nicznemi. , 
W ciągu ubiegającego roku, wydanych zostało 
numerów. 53, do których dołączono rycin paryzkich 
damskich 24, męzkich 7, dziecinnych 3, ze stro 
| jami najwięcej używanemi w Warszawie 5, wzorów 
haftu z krojami 10, wzorów na siatkę 5, jedna ta- 
blice paryzką robót damskich i jedną z krojami 
męzkiemi, czyli razem dodatki wynosiły sztuk 56. 
_ Na wzorach do haftu, różnych deseni na kołnie= 
rzyki z mankietkami, na szlaki do chustek do no- 
sa, narożniki, szlaki do spódnic, narożniki do po- 
szewek, na czapki, rękawki, szarfy na koszule męz- 
kie i t. d. znajdowało się sztuk 232 form rozma- 
itych pomieszezono 51, przepisów kuchenńych 54, 
sekretów gospodarskich i toaletowych 29, razem 83. 
Desenie i formy po większćj części wybierane 
były z żurnali zagranieznych z których pomieszczo- 


-— Ksiądz Baranowski, Biskup Sufrugan djece- 
zji Lubelskiej, przyjechał z Lublina. 

m .W dniu onegdajszym, w resursie - kupieckiej 
na prelekcji «p, Szokałskiego o hygienie znajdowało 
się osób 500. 

—./ W dniu onegdajszym na targach odbywaja- 
cych się w urzędzie konsumeyjnym m. Warszawy, 
płacono za wiadro okowity próby 10ej od rs, 2 
kop. 88 do rs. 2 kop. 92. za garniec od kop. 
94! do kop. 95 Va. 
Ważniejsze przypadki zaszłe w Królestwie. 

S W dniu Lz m., w.gmj--Celejów=pom.=kus=- a= my : ny 
kowskim, Ignacy Jeziorek parobek, lat 28 liczący, umieszczeniem; były wprzód pasowane i poprawio- 
łowiąc ryby;przypadkowym sposobem wpadł w wo- | ne przez krawca „damskiego, aby w użyciu ich nie 
dę i pozbawiony ratunku utonął doznano żadnego zawodu. > 

— W dniu 8 z. m., w gm. Borowe pow. War- 
szawskim, wlościanin Antoni Rokitka, łat 28 liczą- 
cy, przytłuczony obaloną nań furą drzewa, na miej- 
scu życie postradał. 

— W dniu 29 z. m., w gm. Pabianice pow. 
Sieradzkim, Karol Michlewski wyrobnik, lat 45 
mający, w kłótni z Ludwikiem Wolin włościani- 
nem, tak szkodliwie nożem w piersi przez tegoż 
uderzony został, iż na miejscu żyć przestał. 

— W dniu 16 z. m., w gm. Wiśniówek pow. 
Łomżyńskim, czteroletni chłopiec wiejski, przez 
wpadnięcie do studni Śmierć poniósł. 
` -— W dniu 27 z. m., w gm. Iwanowskie Sioło, 
Franciszka Sprędołowicz żona wyrobnika, lat 21 
licząca, czerpiąc konewką wodę z Wisły, przez 
obsunięcie się pod nią ziemi wpadła w wodę i po- 
zbawiona ratunku utonęła. — Podobnym sposobem 
życie postradała 9-cio-letnia dziewczynka wiejska, 
w gm. Błonie pow. Gostyńskim zamieszkała. 

— W dniu 13 z. m., w gm. Wojsławice pow. 
Krasnostawskim, 14-letni chłupiec wiejski, zasy - 
pany ziemią przy kopaniu gliny, na miejseu śmierć 
poniósł. — Podobnemu wypadkowi śmierci ulegli; 
w gm. Stary Zamość pow. Zamojskim, Piotr Ski- 
ba parobek; w gm. Szumsko pow Sandomierskim, 
Michał Sojna 16-letni chłopiec przy matce zamie- 
szkały i w gm. Jurów pow. Hrubieszowskim, Ma- 
ijanna Łuczkówna dziewczyna wiejska lat 16 li- 


amin o Dw 


W części literackiej która znacznie w roku przy- 
szłym polepszoną zostanie mieściły się. powieści, 
poezje, sprawozdania tygodniowe, korrespondencje 


z mód, nowości zagraniczne z rozmaitych żurnali, 
francuzkich, niemieckich, angielskich, wiadomości 
z warszawskich magazynów i przypomnienia ogro- 
dnicze miesiącami na rok cały ułożonemi. Na żą- 
danie prenumeratorów przesyłane były bezpłatnie 
próbki różnych materji; za opłatą: zaś formy wszel- 
kiego rodzaju. 

Prenumerata na r. 1861 pozostaje ta sama i 
wynosi w Warszawie rocznie rs. 6, półrocznie rs. 
3, kwartalnię rs. 1 kop. 50. Na prowineji rocznie 
rs, 7 kop. 20, półrocznie rs. 3 kop. 75. W Ce- 
sarstwie i królestwie z dopłatą kopert pocztowych 
rocznie rs. 9 kop. 20, półrocznie rs, 4 kop. 75. 

Prenumerrować można w kantorach pism. pe- 
rjodycznych, . na stacjach pocztowych, 
stkich księgarniach w kraju i za granicą i w re- 
dakeji Magazynu Mód przy ulicy Żabiej Nr 9565 
w pierwszej bramie od placu za Żelazną bramą. 


we wszy- 


WIADOMOSCI BIEŻĄCE. 


— Dzienniki, petersburskie rozbierają te- 
raz projekt tworzenia bibliotek publicznych 
we wszystkich miastach gubernjalnych a na- 
„wet powiatowych. Bibljoteki te mogłyby być 
utrzymywane kosztem miasta i powiatu, na- 
bywałyby i rozpowszechniały ważniejsze i po- 
żyteczniejsze dzieła, tak krajowej literatury 
Jak z zagranicznych. Projektujący oprócz te- 


cząca. 


Pismo tygodniowe Magazyn Mód 
i nowości dotyczących gospodarstwa domowego. 
Pismo to perjodyczne od początku r. b. wycho- 
dząc pod nową redakcją w.roku, przyszłym 1861 


pod temi samemi .co i dotąd wychodzić będzie | go wnoszą, by,przy każdej takiej bibljotece 
warunkami, z dołożeniem (wszelkich; staruń, aby | powiatowej wychodził, dziennik, chociażby ty- 


po Z Z Z W O O O ZO A OO Z Z Z 


stopńiowem: ciągłem ulepszeniem;' zastosowanem do „godnik, któryby. obe,mował rozporządzenia 


z Paryża, Lońdynu, Algieru i Rzymu sprawozdania ' 


no tylko zalecające się dobrym gustem i prakty- 


T 


a 


H powiatu dotyczące, oraz doniesienia o wypad-; 


kach zaszłych w powiecie. i 
— Od kilku dni piwo bawarskie w War- 


 szawie podrożało, a butelka z 20 groszy do- 


szła do 24. Podobnież donoszą i z Bawacji, 
dodając, iż przyczyną podwyższenia cen piwa 
jest podrożenie chmielu. 

—— W przyszłym koncercie dyrektora ope- 
ry, St. Moniuszki; który już dziś tak silnie 
zajmuje miłośników muzyki i licznych wielbi- 
cieli twórcy Flisa, Halki, Cyganów, Hrabinej | 
zapowiadają nam mnóstwo nowości ponętnych. 

— Znany zaszczytnie z prac swoich, p. 
Matejko, wykonał bardzo ważne i pracowi- 
te dzieło, zebrawszy na 11 wielkich arku- 
szach mnóstwo ubiorów w Polsce używanych 
od najdawniejszych czasów aż do zeszłego 
wieku. Wzory do tego zbioru, zgromadził ar- 
tysta z pomników, medali, monet starych, ry- 
cin i obrazów, Są to więc nie „ fantastyczne 
urwory wyobraźni, lecz rzeczywiste wizerun- 
sze: W Japonji, powstała nadzwyczajna nie- 
nawiść przeciwko Niemcom. Nakazano im wy- 


ki, historyczną odznaczające się wiernością. 
— Jeden z dzienników zagranicznych pi- 


— 2 
krajowych, ponieważ w redakcji ich ważne 
poczynić mają zmiany. Mają znaczne zrobić 
ustępstwa dla opinji publicznej, niepopobna 
atoli było dotychczas przezwyciężyć trudno- 
ści w tem, żeby pogodzić te ustępstwa z już 
ogłoszonemi statutami krajowemi. Dziś mni j 
niż kiedykolwiek mówią o zmianach ministe- 
rjalnych.. Rz 1 

W Węgrzeeh stronnictwa staczają z sobą 
zacięte spory ?). Mówią tu o bliskiej dymi- 
sji nowego „kanclerza nadwornego bar. Vay: 
Mąż ten nie dawno tak popularny, dziś z wie- 
lu względów „stał się podejrzanym. Zresztą 
szeli as omości z Węgier trzeba oglę- 
dnie przyjmować. 

Proces Richtera budzi tu zawsze ogólne 
zajęcie. Coraz bardziej wierzą, że zostanie 
wypuszczony na, wolność dla braku dowodów. 

(W. P. Z.) 

Wiedeń, 24 listopada. Na odbytej niedawno 
radzie ministerjalnej, postanowiono energicznie 
wystąpić przeciw dążnościom tego stronnictwa 
w Węgrzech, które żąda przywrócenia praw 
sejmowych z r: 1848, jako podstaw ukon- 
stytuowania kraju. Niechęć Węgier na wiado- 
mość tę wzrosła, a stronnictwo wspomnione 
niezmierną większość stanowi i o kompromi- 
sie słyszeć nie chce. 

To właśnie jest powodem, dla czego staca- 
no się odwlec konferencje Grańskie. Bar. Vay 
udaje się do Węgier, gdzie osobiście doręczy 


Słychać, że p. Dobrski, który w nim weźmie 
udział, odśpiewa wielką arją z nieznanej opery, 
pp. Troschel i Keller, dwa śpiewy także u 
nas niesłyszane. Z niecierpliwością oczekuje- 
my oznaczenia dnia, tego festiwalu mużykal- 
nego. 
nosić się natychmiast, niemogąc ich dłużej , instrukcje nadżupanom. Bardzo jest prawdo- 
cierpieć. Gdy reprezentanci obcych mocarstw i podobnem, że znowu wielu nadżupanów nie 
odmówili im swojej opieki, musieli kraj opu- | przyjmie powierzonego 1m posłannietwa, po- 
ŚCiĆ. | nieważ wielu przyjęło je pod warunkiem, że 
— W Towarzystwie Dobroczynności już prawa sejmowe z r. 1848, stanowić będą pod- 
ułożono plan zwykłego amatorskiego teatru; , stawę organizacji królestwa. 


szłym miesiącu. © me namwiaduio; 

się ustępy oryginalne, ale nowych, oryginal; 
nych całkowitych komedji nie ma; nadesła- 
nych komitet nie przyjął, a to Z powodu, jak, 
się wyraził dowcipnie któryś z członków, że 
Dobroczynność wprawdzie zapewnia przytue 
łęk kalekom, ale nie literackim. Przedsta- 
wienia ułożono tak, by wzbudzały jax naj-| 
większe zajęcie i zapewniły publiczności. nie- | 
tylko możność zrobienia dobrego uczynku, ale 
i kilka godzin miłe spędzonych. 

— Raciborz 20 listopada: Pewien obywa- 
tel górno szląski, zawołany agronom, zebrał 
daty dokładne tegorocznego zbioru kartofli 
na Górnym Szląsku i rządowi przesłał me- | 
morjał, o niezawodnych skutkach nieurodza- | 
ju, jaki dotknął te okolice. Podług jego ob- 
rachunku brak zapasów żywności jest tak 
wielki, że wrazie najszczęśliwszym, z począt- 
kiem marca, prócz kartofli potrzebnych do 
sadzenia, znikną one zupełnie, a na‘ wiosnę , 
roku przyszłego nastąpić może głód, jakiego 
ani na wiosnę 1847 ani 1855 r. nie. było. 
Przyczynę klęski w znacznej mierze przypi- 
suje memorjał brakowi odpływów wedy z. 
powiatów górno-szląskich, na co później ba- | 
czną trzeba będzie zwrócic uwagę; teraz prze- i 
dewszystkiem należy ludności nastręczyć za- ; 
robek nadzwyczajny, aby robotnicy mieli za: 
co kupić żywność, którą im kupcy sprowa- į 
dzą; jedynym może ku temu Środkiem, jak | 
pisze autor memorjału, a przynajmniej naj- 
stosowniejszym będzie bicie dróg, na koszt | 
właścicieli. Ciężar na ich barki zwalony po-| 
średnio rychło im się wynagrodzi. 

por w ZOZ 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
A U 385 RT N A 
Wiedeń, 24 listopada. Ogólnie mówią, że 


dlatego odroczono dalsze ogłaszanie statutów. 


—rzedstawienia boda "miały miejsce w przy-; -W Peszcie formuje się komitet do załatwia- 


nia kwestji przesiedleń. Sądzą, że przy no- 
wym porządku rzeczy w Węgrzech, wielu Niem- 
ców -przesiedli się do tego kraju. Wtedy to je- 
dnak. może nastąpić, gdy nowy porządek sta- 
nowczo się utrwali, a i wtedy rząd miejsco- 
wy będzie musiał poóręczyć nieograniczona 
swobodę wyznania i zarobku. Nowi przesie- 
dleńcy przez pewien czas zapewne wolni bē- 
dą od służby wojskowej. ` - 
Peszt, 24 listopada: Dzisiejszy Zfirnók do- 
maga się przywrócenia królewsko-wegierskiej 
izby skarbowej, ponieważ ogłoszony w dzien- 
nikach okólnik ministra finansów, węgierskich 
należeć będzie bezpośrednio do ministerjum 
skarbu. Tenże dziennik ogłasza listę imienną 
247 obywateli, którzy zgodnie z treścią $ 23 
prawa z roku 1846, wybrani zostali repre- 
zentantami gminy peszteńskicj i po większej 
części należą do klas kupców, mieszczan i 
adwokatów. (Schl. Zig.) 
aS NSE YGA A> 
Paryż, 24 listopada. Przesilenie mini- 
sterjglne jak zwykle nazywają w Anglji zmia- 
nę ministrów, jeszcze się nie skończyło, i nie 
zda dotąd pewności jakie zmiany zajdą: je- 
szcze w składzie najwyższych dostojników 
Korony. Jedna rzecz zdaje się pewną, że 


hr. Persigny obejmie ministerstwo spraw we- ! 


wnętrznych, p. Billault zaś ma objąć mini- 
sterstwo sprawiedliwości lub skarbu. Co mia- 
nowicie zaleca pana Billault, to prawość 
nieposzlakowana; pan Bilault dwa razy już 
był ministrem, gdzie ma 3 miljony rocznie 


i funduszów tajnych do własnego rozporządze- 


nia bez rachunku, z przecież nie zrobił ma- 
jątku. Cesarz zaś przedewszystkiem pragnie 
aby ministerstwo skarbu było w rękack czło- 
wieka _nieskazitelnego. . P. Billault w osta- 
tnich czasach często bywał u cesarza, dziś 
wszyscy ministrowie także mieli posłuchanie 


i nie potrafiono jeszcze podobno stanowczo 
ułożyć składu nowego gabinetu. 

Wieści więc nie brak _ najrozmaitszych. 
I tak, panu Billault podobno ofiarowano z 
początku prezydencją ciała prawodawczego, 
gdyby hr. de Morny odmówił tego, widać 
pragnie, aby rozszerzenie praw ciała prawo- 
dawczego uświetniło jego nazwisko, sam bo- 
wiem układał raport do cesarza, poprzedza- 
jąc, jak zwykle, dekret oznaczający nowy 
zakres działania ciała prawodawczego. 

Sam cesarz podobno zaprojektował zmia- 
ny mające. nastąpić; oświadczył na radzie. 
ministrów, że: rozwój sprawy włoskiej, wielki 
udział Francji w tej sprawie, zmieniły pod-. 
stawy politycznego bytu Francji, dla tego le- 
piej jest upzedzić życzenia opinji publicznej. 
Dla tego też, oprócz rozszerzenia praw cia- 
ła prawodawczego i senatu, ma być -rozsze- 
rzona możność rozpraw po dziennikach, mia- 
nowicie ma być zmieniony system ostrzeżeń 
ze wszystkiemi ich skutkami. Nadto, 'rząd 
nie będzie już miał swych kandydatów na 
wyborach do ciała prawodawczego i zmianę 
tę zaczyna od wyborów teraz mających na- 
stąpić :w Sabaudji oraz w. Nicei. 

P. Eould dla tego właśnie usunął się od 
urzędowania, że na owej radzie ministrów 
przeciwny był: wszelkiej zmianie, oświadczył 
się za ścisłem zachowaniem dotychczasowe- 
go stanu rzeczy. 

P. Thouvenel podobno podał się do dymi- 
sji, ale cesarz jej nie przyjął, chce bowiem, 
aby pozostał aż do ukończenia przesilenia w 
sprawie włoskiej, poczem, jak. mówią, hr. 
Persigny obejmie ministerstwo spraw zagra 
nicznych, a p. Laity zostanie ministrem ` 
spraw wewnętrznych. Posłem w Londynie ma 
zostać hr. Flahaut, czerstwy jeszcze mimo 
podeszłego wieku. P. Haussman podobna. 
nie będzie prefektem Sekwany, ale nie usu- 
nie się od urzędowania, owszem powołany 
zostanie do wyższego dostojeństwa. ; 

Zmiany te, nietylko w osobach, ale iw 
systemacie, mają, jak powszechnie mówią, na 
celu energiezniejsze wystąpienie przeciwka 
legitymistom 1  uliramontanom, mianowicie. 
przeciwko wyżsżemu duchowieństwu, bo niż- 
sze duchowieńitwo trzyma z rządem cesat- 
skim. Nię można zaprzeczyć, źe sprawa reli- 
gijna we Francji ważne zajmuje miejsce. 
Otwarta opozycja biskupów , upór «dworu 
rzymskiego, zrobiły jakieś nadzieje. prote- 
stantom, którzy skutkiem tego zaczynają się 
poruszać i kuszą się o prozelityzm. Zdaje 
się przecież, że mylne są ich nadzieje, że nie 
pojmują ani ducha czasu, ani tembardziej du“ 
cha Francji. Francja jest przeciwna ultras ` 
montanizmowi, broni się przeciw niemu, ale 
mimo to szczerze przywiązaną jest do swych 
tradycji i swego Kościoła. Zresztą, w. ża: 
dnym razie suchy protestantyzm nie odpo“ 
wiada ani charakterowi, ani historycznemu 
rozwojowi narodu francuzkiego. 

Podług wiadomości z Rzymu, zbliża się 
tam chwila rozstrzygnienia czy Papież pozo- 
stanie w Rzymie, czy też opuści swą stolicę. 
Widać wielki ruch w Świętem Kollegjum, 
zdania przecież są podzielone i nie ma je» 
szcze nic pewnego. Podług jednych, Papież 
zamierza w ostateczności zamknąć się W 
zamku Świętego Anioła; podług innych wyje:: 
chać do Austrji; są i tacy, którzy utrzymu- 
ją, że jest nadzieja porozumienia się z kró- 
lem  Wiktorem-Fmanuelem. Wprzód jednak 
zapewne Franciszek II przybędzie do Rzy: 
mu, wyjazd z Gaety posłów zagranicznych na 
wyraźne żądanie króla, jest zapowiedzią „ie 
go kroku. Pytanie teraz zachodzi jakie po: 
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łożenie będzie garnizonu francuzkiego w Rzy- į wiedział, że wierny tradycjom swego rodu, 


mie? Z tego samego powodu wnosić należy, 
że polityka francuzka będzie się starać o 
przyśpieszenie załatwienia sprawy włoskiej. 
Mylne. może były wiadomości, że odbywa- 
ły się już konferencje w Paryżu z posłem 
( austrjackim o odstąpienie Wenecji, ale po- 
dobno jest nadzieja, że może przyjść do tych 
układów. Austrja jeżeli nie przystanie na 
wynagrodzenie pieniężne, to się: może łatwiej 
zgodzi na wynagrodzenie w ziemi. Ważnem jest 
pod tym względem połączenie Mołdawii i Wo- 
łoszczyzny w jedno państwo. Ważnem jest 
niemniej zajęcie przez wojska francuzkie zi- 
„mych leży w Syrji, przekonywa bowiem, że 
nie tak zaraz opuszczą Syrję, że wprzód 
sprawa syryjska stanowczo będzie załatwio- 
ną, co nie nastąpi bez dostatecznych rękoj- 

mi pokoju i bezpieczeństwa chrześćjan. 

(Nord.) 
WZE WO AOT FAN 

Turyn 20 listopada. Zdaje się, że we Fran- 
cjiobjawia się większa powolność i że Pie- 
mont otrzyma zupełną swobodę ostrzeliwa- 
nia Gaety od strony porta. Przynajmniej w 
naszych kółkach urzędowych objawiają gło- 
śpo i z jaką pewnością nadzieję, że prowa- 
dzone obecnie układy osiągną ten: rezultat. 
Hr. Cavour miał w stanowczej nocie wyka- 
zać niemożność przywrócenia spokojności w 
Południowych Włoszech i utrzymania jej sku- 
tecznie, dopóki Franciszek II pozostanie «w 
Gaeta. EDA 
Piemontczycy zabierają się do postawienia 
80 możdzierzy na Monte Secco, odległej 0 
- jeden kilometr od Gaety, spodziewają się za- 
tem z tego punktu dosięgnąć bombami do re- 
zydencji królewskiej. Jenerał Menabres, na- 
czelnik inżynierji piemonckiej, urządza apro- 
sze, które mają armją piemoncką postawić w 
. możności otworzenia ognia przeciw twierdzy 


_zimbych także punktów. Ale te roboty po-4 


trzebować będą dużo czasu, bo ziemię po- 
 trzebną do koszów szańcowych sprowadzać 

 (rzeba o parę mil. 

_ . Dekret o reorganizacji armji południowej 
przyjęty został bardzo przychylnie przez lu- 
dzi prawdziwie zasłużonych, ponieważ zape- 
wniono im wynagrodzenie słusznie należne 
za ich usługi względem kraju i stanowisko 
uzyskane przez trudy, poświęcenie i walecz- 
ność. Ale nie tak samo podobał on się tym 
którzy otrzymawszy stopień, woleliby przecha- 
dzać się poszerokich ulicach Neapolu, chlu- 
biąc się z męztwa, którego nigdy nie starali 
się okazać i z czynów wojennych, które tyl- 
ko w ich wyobraźni . istniały. Rząd nas mu- 
siał myślić o uorganizowaniu tej armji przed 
wcieleniem jej dla armji regularnej, to był 
jedyny środek uczynienia jej użyteczną spra- 

_. wie narodowej,dla której ona została utworzoną. 

Mazzyniści usiłowali korzystając z tego de- 
kretu wywołać burzliwą demonstrację, która 
natychmiast została przytłumioną przez gwar- 
dję narodwą. Stronnictwo to jednak jeszcze 
się nie uważa za zwyciężone i zamierza W 
związku z klerykalnem przedsięwziąć wszel- 
kie możliwe środki, aby rządowi nastręczyć 

` nowe kłopoty. l 

Widzenie się króla z arcybiskupem z Sa- 
lerno, i słowa, które powiedział Wiktor Ema- 
nuel według dziennika Zampo, są dobrą wróż- 


bą załatwienia smutnych trudności dzielących | 


- dwór rzymski i gabinet turyński. Arcybiskup 
Salerny stawił się przed królem w towarzy- 
stwie deputacji swego duchowieństwa. Król 

„Włoski przyjął go z tą dobrocią, która mu 

zjednała serca 25 miljonów Włochów i po- 


nigdy nie miał myśli szkodzić religji katolic- 
nieść wspólną ojczyznę i uczynić z niej wiel- 
ki naród; że teraz 'zmajduje się w najprzy - 
chylniejszych stosunkach z Ojcem Świętym i 
że spodziewa się, że kwestja rzymska będzie 
mogła być wkrótce rozwiązaną bez szkody 
dla prawdziwych interesów katolicyzmu. Że 
spodziewa się także, iż Wenecja wkrótce sta- 
nowić będzie część. wielkiej rodziny włoskiej, 
dzięki pomocy wszystkich prowincji włoskich 
i Opatrzności Bożej, której on uznaje się na- 
rzędziem, a która tak widocznie wdała się 
do cudownych wypadków, które tak szybko 
spełniły się we Włoszech, nakoniec, że ni- 
gdy nie miał osobistej ambicji, « ale przyjęty 
jest miłością i troskliwością dla. jedności i 
niezawisłości włoskiej: s) $ 

Czytamy w Nationalitćs: 

Dekret amnestji, o którym wspomnieliśmy 
wczoraj, zastosowany będzie szczególnie do 
prowincji neapolitańskich, gdzie wybuchły po- 
ruszenia reakcyjne. Ten dekret zniesie po- 
trzebę zwołama sądów wojennych. 

Prowincje sycylijskie mieć będą rząd zu- 
pełnie taki sam jak w Neapolu. Margrabia 
Montezemoli nie będzie komisarzem królew - 
skim tylko jeneralnym namiestnikiem z radą 
namiestnictwa pan La Farina będzie radcą 
do wydziału spraw wewnętrznych i bezpic- 
czeństwa publicznego. P. Cordova radcą do 
finansów, p. Raelli do sprawiedliwości, a ba- 
ron Pizani do oświecenia i robót „publicznych 
Wojna i marynarka będą miały każde oso- 
bną dyrekcje zależną od centralnego rządu w 
Turynie. s 

Czytamy w neapolitańskim Paese. 

Z przyjemnością donieść możemy, że straż 
zamków warownych w stolicy została na no- 
wo powierzoną gwardji narodowej, która już 
rozpoczęła w nich służbę. Tym sposobem na- 
prawiońo obrazę jaką  wyrządzono gwardji 
miejskiej, nie tyle przez sam fakt, ile przez 
niezwykły pośpiech, 'z jakim odjęto jej straż 
twierdz. Błąd uznany i naprawioby zasługuje 
na podwójną pochwałę i pospieszamy udzie- 
lić ją komendantowi miasta. 

Piszą z Rzymu 18 listopada. 

Wzburzenie wzrosło tu znowu nad zwykłą 
miarę. Jest to obraz, który chociaż ze wszy- 


stkich stron jednakową niespokojność okazu-- 


je, jednakże bardzo rozmaite ma przyczyny. 
Idzie tu o oddalenie się Francuzów; co Wwe- 
dług ostatnich wiadomości ma się rozpocząć 
z dniem 25 b. m. Na równinach Farnese 
pod Porta del Popolo, $enerał Goyon co dzień 
mustruje jeden lub drugi oddział, i mówi 
przytem o prawdopodobnem blizkiem ukoń- 
czeniu wspólnej missji bronienia Papieża i je- 
go stolicy przeciw zewnętrznym i wewnętrz- 
nym nieprzyjaciołom, Pośpiech, z jakim re- 
sztki dawnej armji papiezkiej organizują się 
w nową, nie pozwala już wątpić, że tym ra- 
zem pewno przyjdzie do rozstania. Rząd pa- 
piezki rozpoczął już układy względem zacią- 
gnięcia do swej służby trzeciej częsci z po- 
między 30,000 Neapolitańczyków, którzy się 
schronili na ziemię rzymską. W świecie dy- 
plomatycznym odzywają się rozmaite komen- 
tarze względem draźliwych stosunków między 
księciem Grammont i kardynałem Antonelli, 
(Schl. Zett.) 

Piszą z Turynu do „Journal des Débats pod 
d. 22 listopada: 

Mówią.o amnestji powszechnej za wszyst- 
kie przestępstwa polityczne. Celem tego po- 
stanowienia jest puścić w zapomnienie Wszy- 
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stko co się dzieje w królestwie Neapolitań - 
skiem i tym sposobem unieważnić działania 
sądów wojennych w okolicach postanowio- 
nych w stanie oblężenia; Trudno uważać za 
zbrodnie czyn ludzi, którzy wzięli broń w o- 
bronie Franciszka Ilgo; tym sposobem nasz 
rząd, którego postępowanie w pewnym wzglę- 
dzie może uledz naganie, lecz który mimo te- 
go jest rzeczywiście ludzkim, przedsiębierze 
najwłaściwszy Środek. 

Skład rządu, który w poniedziałek insta- 
lowanym będzie w Palermo, jest następujący: 
P. Montezemolo będzie namiestnikiem króle- 
wskim. Będzie ou miał do pomocy radzców 
pełniących obowiązki ministrów, a któremi 
mianowani zostali: Pan Lafarina ministrem 
spraw wewnętrz., p. Oordoya skarbu, p. Ra- 
eli sprawieoliwości, p. Pisani mia. robót i 
wychowania publicznego. 

P. La Farina będzie widocznie duszą tego 
nowego rządu. Jest to człowiek rzadkim ob- 
darzony rozumem, który w ruchu włoskim 
nadzwyczaj czynną odgrywa rolę. Nadto jest 
to człowiek surowej poczciwości. Jeden tylko 
zarzut uczynić-by mu można, iż jest Sycylij- 
czykiem i dlatego dzieli namiętności wstrzą - 
sające tą wyspą. 

P. Cordova był ministrem skarbu w Sy- 
cylji w 1848 r. Uchodzi za znakomitego fi- 
nansistę, lecz mu nie dostaje energji i wy- 
trwałości w pracy. 

P. Raeli jest urzędnikiem, który chociaż 
odznacza się przywiązaniem do prawy wło- 
skiej, nigdy nie opuścił Włoch. W chodził on 
już w skład niezliczonych ministerjów, które 
od 6 miesięcy jedne po drugich w Sycylji 
po sobie następowały. ; 

P. Pisanelli, znany jest jako literat z zaj- 
mujących pism swoich, dotąd przecież w po- 
lityce niczem się nie odznaczył. Św 

Nie ulega wątpliwości, że Bycylja łatwiej 
da się wcielić jak stały lud neapolitański. 
Antypatja Sycylijczyków do dawnyeh panów 
i do wszystkiego co pochodzi z Neapolu, u- 
łatwi zadanie nowego rządu. Jest to już nie- 
małą korzyścią dla Sycylji, że: całkiem nie 
będzie mieć do czynienia z Neapolem. 

Jednej tylko rzeczy obawiać się należy, to 
jest ducha reakcji, przeciw postanowieniom 
prodyktatora Mordini, który natworzył niezli- 
czoną liczbę nowych posad i poobsadzał je 
swojemi kreaturami, i w tym razie trzeba 
będzie uwzględnić przedewszystkiem miejsco- 
wymagania i nie spuszczać z uwagi głosu 0- 
pinji publicznej. À - 

Zresztą dzienniki tutejsze mie poprzestają 
mówić, że na przyszłą wiosnę potrzeba mieć 
pod bronią 300,000 lud. Wszystkie umysły 
zwrócone są ku wojnie: to samo usposobie- 
nie wojnę wywołać musi. 

— Czytamy w Nordzie: poka 

Turyn, 22 listopada. Dekret organizacji: ar- 
mji Włoch południowych, przychylnego przy- 
jęcia doznał pomiędzy ludźmi, którzy rzeczy- 
wiste położyli zasługi i odpowiedniemi obda- 
rzeni są zdolnościami, gdyż zapewnia im na- 
grodę i stanowisko jakie im Się należy za 
poniesione trudy i ofiary; inaczej rzecz się 
ma z temi którzy otrzymawszy stopień, ra- 
dziby pysznić się nim po ulicach Neapolu, 
przechwalając się czynami w ich tylko bujnej 
istniejącemi wyobraźni. Rząd nasz zdecydo- 
wawszy się wcielić armją tę do armji regn- 
larnej, musiał koniecznie zająć się jej oczy- 
szczeniem: jest to jedyny środek zużytecznie- 
nia jej nadal dla sprawy narodowej, dla któ- 
rej się utworzyła. 


Mazziniści skorzystali z dekretu, aby wy - 


wołać w Neapolu demonustracją bezzwłocznie 
przytłumioną przez gwardją narodową i któ: 
ra też bez dalszych następstw pozostała. Zre- 
sztą sprawcy rozruchów nie uważają się je- 
szcze za zwyciężonych, chociaż pobici zo- 
stali. i 
Mówią o koalicji tego stronnictwa ze stron- 
nictwem klerykalnem w celu tworzenia rzą- 

"dowi kłopotów wspólnemi siłami. 
Wspominaliśmy poprzednio o tem, że król 
posłał order Annociada p. Ruggiero Setti- 
amo a hr. Cavour, do byłego naczelnika rzą 
du sycylijskiego z 1848 r. ośmdziesięcio-le- 
tniego starca, napisał list aby powrócił do 
kraju z Malty gdzie od 12 lat przemieszkuje. 

(Ind. Belge). 


OSTATNIE WIADOMOŚCI. 


Otrzymane z Neapola wiadomości gło- 
szą że w samej stolicy znowu wydarzyła 
się demonstracja garybaldzistów. Po prowin- 
cjach utworzyły się bandy ze stronników re- 

„akcji; napadły na kilka miast złupiły je. 
Nie można posłać wojsk dla uśmierzenia tej 
anarchji, gdyż 'Gaetę samę oblega 30,000 
Piemontczyków. 

Z Palermo także donoszą o wybuchłych 
niespokojnościach, ale szczegóły niewiadome. 
Podróż króla Wiktora Emanuela do Sycyjji 
została podobno z tej przyczyny wstrzymaną. 

Jakkolwiek szczegóły te w depeszy otrzy- 
manej przez Marsylją mogą być przesadzone 
niezawodną jest rzeczą, że obecne położenie 
Neapolu jest bardzo krytyczne i trudno prze- 
widzieć, jak dalece te rozruchy się rozszerzą, 

Franciszek Il, żądał wyjazdu posłów mo- 
carstw cudzoziemskich z Gaety, dlatego aby 

"się nie narażali na przykrości oblężenia, u- 
wiadomił ich jednak, że zawsze uważa ich ża 
uwierzytelnionych puzy swojej osobie. 
` Król Wiktor: Emanuel nie dla względów 
dyplomatycznych odwleka przyjęcie tytułu od 
parlamentu włoskiego ale oczekuje potwier- 
dzenia tego tytułu od parlamentu włoskiego. 

Wiadomości z Chin utwierdzają wzięcie do 
niewoli wielu oficerów wojsk sprzymierzonych, 
którzy z małym oddziałem wysunęli się zby- 
tnie naprzód. Spodziewają się wydania tych 
jeńców w prędkim czasie i zawarcia pokoju. 

> j (Ind. Belge.) 

Paryż, 26 listopada. Według najnowszych 
wiadomości z Gaety znowu tam miały miej- 

sce manifestacje garibaldzistów. W Anglji 
i w Abruzzach krążą uzbrojone bandy które 
złuriły miasta Magliano, Celano i Taglia- 
nozzo, 

80,000 Piemontczyków szturmuje do Gae- 
ty. Król Franciszek II wydał okólnik do po- 
słów którzy Gaetę opuścili i oświadcza że uwa- 
ża ich ciągle za uwierzytelnionych przy swojej 
osobie. Wiktor Emanuel utrzymuje stosuuki 
z oblężoną Gaetą. 

Paryż 27 listopada. Z Chin donoszą, że w 
ostatnich czasach armja związkowa obozowa- 
ła w King-foo o 32 kilometry od Pekinu a 
12 kilometrów od Tszang-Czu; brat cesarza 
przybył do tego ostatniego miasta z instruk- 
cjami bardziej pokojowemi i oczekiwał na 
dwch negocjatorów wysłanych na przeciw 
sprzymieńców i mających z niemi przybyć. 

 Aitachós poselstw i tłómacze udali się z sil- 
ną eskortą na przeciw brata cesarza i dwo- 
ma czy trzema dniami mieli poprzedzić ar- 
- mją związkową w Tszang-Ozn. 

Dotąd dochodzą wiadomości; 


i ale później ro- 
„zeszła się pogłoska w Szan 
RZEK BRZOZIE 


ghai, że wojska 
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wysłane naprzód, napadnięte zostały przez 
Chińczyków i że wielu oficerów europejskich 
wziętych zostało do niewoli. Donosimy o tej 
pogłosce ponieważ znalazła wiarę w Szang- 
hai i w Hong-Kong. 


Medjolan 28 listopada, Ferseveranza dono- 
si, że cw Palermo wybuchły niespokojności i 
dlatego - odjazd Wiktora Em 
miasta został wstrzymany. 
jechał już do Turynu. 


Paryż, 28 listopada. Dzisiejszy Monitor | © Wiedeń, 28 listopada.. Dzisiejsza: Wienen 
donosi o mianowaniu hrabiego Flahault po- Zeitung w części urzędowej donosi o mia- 


słem w Londynie. 

Turyn, 26 listopada, Opinione donosi, że 
projekt pana Farini, rozdzielenia państwa na 
regiony rozebrano i ‘w zasadnie przyjęto na 
radzie ministrów i niezadługo będzie. przed- 
stawiony radzie stanu. 

Tenże dziennik donosi, 
króla sardyńskiego na króla włoskiego, nie- 
wstrzymują względy dyplomatyczne, ale u- 
szanowanie dla parlamentu, « któremu chce 
ministerstwo pozostawić prawo proklamowa- 
nia tego nowego tytułu. 

Turyn, 27 listopada. Z Nea 
że dziś jesze ma król Wiktor 
jechać do Palermo. 

Turyn 28 listopada. Według nadeszłych tu 
wiadomości :z Neapolu z dnia wczorajszego 
podróż króla Wiktora Emanuela do Sycyjji 
została odroczoną z przyczyny niepogody. 
Jeneralna konsulta została zwołaną na 2 gru- FDÓŃT AN. 
dnia. RAY WIZERUNKI KRÓLÓW 

Marsylja 29 listopada. Otrzymujemy wiado- | i Książąt panujących w Polsce od Mieczysława I. 
mości z Aleksandrji z d. 19 t. m. |; Stanisława Augusta (40 portretów w 10 ze- 

P. de Lesseps pojechał do Suez, aby insta- | szytach).; 
lować tam nowe tłumy robotników. i 

Z wyspy Jawy donoszą, że wojska holen- 
derskie pokonały powstańców. 

Berlin 26 listopada. Preussische Zeit. po- 
twierdza wiadomość, że posłowie mocarstw 
zagranicznych przy królu Franciszku II opu- 
ścili Gaetę na wyraźne żądanie gróla który 
niechciał, aby ciało dyplomatyczne wystawio- 
ne było na przykrości oblężenia. 

Londyn 26 listopada. Biuro Reutera otrzy- 
mało depeszę z głównej kwatery angielskiej o 
8 mil od Pekiuu z daty 23 września: 

Korespondent Timesa, sekretarz lorda El- 
gin i wielu oficerów zostało wziętych do nie- 
woli i poprowadzonych do Pekinu, 

Kawalerją tatarską pobito i Chińczycy żą- 
dają pokoju; ale lord Elgin wymaga, aby wy- 
puszczono jeńców nim rozpoczną się nego- | pewnić nam może, mieliśmy szczególniej na wzglę- 


nowaniu 18 żupanów. Dalej dziennik rządo- 
wy zawiera rozporządzenie ministerstwa: sta- 
nu zd. 26 t. m. dotyczące skorego przed: ' 
sięwzięcia wyborów: do rad gminnych w nie- 


i f stawy gminnej z 1849 r. 
że zmiany tytułu| W czasie przejazdu przez Debreczyn dnia 
lyi wydarzyły się rozruchy, tak że musiano 
użyć siły zbrojnej i aresztowano 20 do 30. 
osób. 4 


polu donoszą 


) dała postanowienie dotyczące wniosku do 
Emanuel wy- 


zgromadzenia związkowego o sprowadzenie 
znacznej liczby broni dla armji związkowej, 
(Staats-Anz.) 


Nakładem Księgarni Polskiej przy ulicy Miodo. 
wej Ner 482(4) wysżedł zeszyt VII. dzieła, 


deł pr. Al. Lessera w formacie o połowę mniej- | 
szym niż Galerja- Królów Polskich. - Zeszyt ten 
obejmuje 4 portrety. 1) Kazimierza Jagiellończyka. 


Zygmunta 1go. Cena pojedyńczegp zeszytu 4 por- 


tret oddzielnie złp. 2 (kop. 30). Placący prenu- 
merate z góry otrzymują całe dzieło 19 zeszytów 
na prowincją za rs. 6. Po wyjściu całego dzie 


staranniej wykonane wydanie wizerunków Królów 


| 
| 


cjacje. dzie rozpowszechnienie naszej większej 
Brat cesarza jest głównym negocjatorem | Królów jedynej może w swoim rodzaju, bo zale- i 
o pokój. cającej się wielkim podobieństwem jako zebranej 


Z Szanghai z 4 listopada też biuro donosi | ze źródeł najbardziej antentycznych. 
cepowstańcy chińscy zagrażają miastu Tszang 
Szu. 

Z Jawy dowiadujemy się; że wojska holen- 
derskie posłane z Bavjarmas-sing na brzeg 
wyspy Borneo trzy rązy zostały odpa 
powstańców. peana Bartoszewicza rs. 25 egzemplarz w opra- 

Londyn, 27 listopada. Biuro Reutera do- | wie eleganckiej kosztuje rs. 33.— A. Dzwonkow- 
nosi z Bernu że rząd sardyński w nocie do! ski i Spółka. (Ner 480;— 3,) 
rady związkowej protestuje przeciw sekwe- 
stracji dóbr kościelnych w Kantonie Tessin 
i nalega na przywrócenie poprzedniego stanu 
rzeczy. i 

Dalej Biuro Reutera donosi z Rzymu z| 
dnia 24 t. m. że większość kardynałów na- 


| szytach całkowicie już ukończoną została kosztuje 


| wisjącą wszystkie herby ziem dawnej Polski z oba 


kiego i Spółki ulica Miodowa Nr. 482 (nowy 
4) wyszła: 


AV ITQ 
| ZABAWA WIEJSKA 
gania politykę sekretarza stanu kardynała | 13 Sayon Korag canak WCT a 
Antonelli, między którym i hrabią Merode | 770 ny Yad ZYD RA 4 „M ui Kage a 
panuje wielkie rozdwojenie. Poseł hiszpański | py pz, +29, cena Alp. .7 (rs. 1 kop. 5), na 


pozostał w Gaeta, podczas gdy inni człon- kładem tejże firmy wyszedł niedawno przez 


; F y $ FIAR | tego autora Kujawiak. poemat muzyczny u- 
kowie ciała dyplomatychnego udali się do; tworzony na sk each a y 1 
Rzymu. 


Jego Swiętobliwość nagania wyjazd: swego GADAC 
nuncjusza i pośle innego reprezentanta do Dziś Astronomja 
Gaety. W razie gdyby król Franciszek II' optyczne.—Jutro 
opuścił Gaetę, przybędzie zapewne do Rzymu. przedstawienie. 


; 


popularna i inne obrazy 
wielkie fizyczno-optyczne 
Zoner. 


W Drukarni J. Jaworskiego. —Wolno drukować.—Warszawa dnia 18 (30 Listopada 1860 1. —StarszyCenzor, £. Sobieszczański. 


anuela do tego - 
Villamarina od- - 


o p" 


mieckich krajach koronnych, na zasadzie u- i 


26 t. m. żupana Szathmaru, hrabiego Karo- 


| 
Bern, 27 listopada. Rada związkowa wy- 


Zebrane i rysowane według autentycznych zró- | 


2) Jana Alberta; 3) Aleksandra Jagielończyka; 4) ` 


trety obejmującego : złp. 4 (kop. 60), każdy por- 4 


a 40 portretów z tekstem za rs. 5 z przesyłką | 
ła czyli 10 zeszytów co jeszcze w ciągu b. rana- 
stąpić może cena, niezawodnie podwyższoną zosta- - 


nie na rs. 10. Oddając to tanie a przecież jak naj- F 


Polskich za cenę tak umiarkowaną, że tylko bar- > 
dzo wielka ilość prenumeratorów zwrot kosztów za- = 


Nakładem sztycharni nut A. Dzwonkows-. ; 


Ą 


Galerji 


Galerja Królów w wielkim formacie w 15u ze» | 
hs kartą tytułową chromo-litografowaną przedsta- | 


rte przez | szernym tekstem do pierwszych 14 zeszytów przez 7 


